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S E N A T  R Z Ą D Z Ą C Y

Gdy w ini°jsce p. H u b n e r  dotychczasowe,  
g o  zastępcy koinmissarza r ządowego Ins tytu
tów  nauk  m y c h  powołanym zoslal  zastępczo 
do  tej posady najwyższą  wo lą  T rz e c h  Na j-  
ja śnie jszych Opiekuńczych  D w o ró w  J X .  Schin
dler  dziekan i- profesor  w My dziale T e o l o g i 
cznym Uniwersy tetu J a g ’e l loń sk i eg o ; przeto 
S e n a t  podając do wiadomości  powszechne j  
powyższe zamianowani  :,  wzywa władze pn-  
b hc z n e  i zakłady ed u k a cy j n e , aby w czynno
ściach z u rzędowaniem komm is sa r . a  r z ą d o 
wego  zw iązek  majucyuh do tegoż J X .  Sch in 
d le r  odtąd odnosiły się.

Kraków d. 10 września 1836 r.
P re ze s  S e n a t u ,

. H a l l e r .

S ek r e t a rz  Jlny S en a t u ,  D arowski.

N owakowski, S e k r .  E x p .  Senatu .

N r  o. 6 ,528 D. W .

WYDZTAL SPRAW WEWNĘTRZNYCH I FOLICYI

W olnego N iepodległego i  ścisłe N eutralnego  

M iasta  K rakow a i  Jego Okręgu.

Zawiadomia publ iczność,  iż Sena t  R z ą 
dzący postanowieniem swoie ia  pod d. 2  wrz e 
śnia r. b. do N ru  5,095 zapad łem p o dw yż
szyć raczył  j/reetium jFisci z kwoty 2lp.  10963 
gr .  20 na dostawę effektów do szpitala S go  
Ducha  na rok 1 8 ^  oznaczone Jo kwoty złp. 
11,500.  Chęć zatein l icytowan ia  ma jący za 
opat rzeni  w vadium  złp.  1,150,  zechcą się w 
dniu 23 b. ni. i r.  o godzinie  10 przed p o 
łudniem w Biórze  Wydz ia łu  Spraw  W e w n ę 
trznych i PoJIzyi na odbyć się ma jącą  publi
czną l icytacyą s ł a wić ,  gdzie o warónkach  do
stawy po t rze bn ą  odb ie ra  wiadomość.

K r a k ó w  dnia 17 wrześn ia  1836 r.

Senator  Prezydujący  

X .  W a l c z y ń s k i .

(2r.) Sek .  Wyd .  Konwicki-



A ro .  4279.
"WYDZIAŁ D O C H O D Ó W  P U B LI C Z NYC H I SKARBU 

W olnego J\ie/>oilleglego i  ścisłe A eii/ra/ntege 
M iastu  h  rokowa i  Jego Okręgu.

Z  i i i oc^ uchwały Senatu Rządzącego  z d.
3 B. i i i .  Nr.  5I3'6 podaje do wiadomości ,  iż 
W dniu 28 Wrześ n ia  r. b. w godzinach p r zed 
południowych odbędzie się w b ió rze  W i d z i a -  
lu  D  ocbodów Publ icznych licy tacy a publ iczna I 
n» dzie rżawę  łowiectwa ,  w territorium  lasów 
Rządów ycli obrębu Wy ciąże i Czernichów po
ło ż o n y ch ,  na lat 6 od d. 1 września IS36 r. 
zaczynać ,  a w dniu ostatnim sierpnia 1842 c. 
kończyć się ma jącą.  Pomien ione  łowiectwo 
na 6 oddzia łów j e s t  podzie lone ,  z których 
każ len pojedynczo będzie l icytowany,  j a k  
następuje:  to terrilorium  lasu obrębu W yrirtie ,
W lasach: Bolechowsk im i Ze lk owsk im od ce
ny sz acunkowej  zip. 24 rocznie,  w lesie Bro
nowickim od zip. 4 5 ;  w łesie Wyc iązk im i 
YYiklach tamże od złp. 15; w Z ar o ś l a ch j  \ \  i- 
klach jo d  Dąb ie m,  Beszczu  aż ku K r a k o w a  
od •zip. 40 ;  w terrilorium  lasów obrębu C zer- ‘
nichów , w lesie k oz i en ie c  zwanym _ od zip.
30 rocznie,  n ie  mniej  w lasach C h e ł m ,  Za-  
kowiec ,  Szczecioiec,  i w Wik lach  wszystkich 
nad W i s ł ą  położonych ,  oo złp. 60.  Chęć  
przeto l icytowania mający w terminie o z n a 
czonym i -miej scu wyrażonym zn e jd o u a ć  się" , 
z e c h c ą . —  Osoby mające  praw-o do d z i e rż a 
wienia łowów (gdyż i d  tego wyłączeni  są 
włościan ie  i rzemieślnicy} złożą  na radium  
t ł p .  21 gr .  12 poczem będą mogły  u p o d o b a 
ne  sobie oddziały pojedynczo l icytować.  U-  
trzy uiający się przy dzierżawie łowiectwa 
winien będzie złożyć kaucyą rocznemu czyn
szowi  odpowiadającą a to t a k  dla zapewnie 
nia r egula rne j  opłaty tegoż czynszu ,  j ako 
tćż scisłego zachowania przepisi  w łowie 
c t w a . —  Q innych warunkach  każdego£czasu 
W Wydzia le  Dochodów Pub licznych dowie
dzieć się można.

K r a k ó w  d. 19 wrześn ia  1836 r.
Se na to r  prezydu jący,  

G r o d z i c k i .
(2r.) Z a  Sekr e ta rza ,  B iałecki.

—  958

—  Z  Petersburga  1 (13 IF rieś .)  —

YV ciągu rana 31 sierpnia,  X.  Cesa r zo wa  
' Jejmość odebra ła  dwóch gońców od N.  P a 
na; j ednego  o w p ó ł  do &ej, a drug iego  o 10 
godzinie.

Oni  przywieźli  N: Pani  wiadomość ,  że  
N.  Cesarz J i n ć ,  przy p rzejeździe z miasta 
Penźy  do T a m b o w a ,  nie dojeżdżając o 5 wiorst  
do miasta C : e m b a r ,  o godzinie  l e j  po p ó ł 
nocy 26 S ie rpnia  zos tał  wywrócony w z a k r y 
tym ko cz u ,  i ,  padając  na l ewe r a m i e ,  z ł a 
ma ł sobie lewy obojczyk.  P rzypadek ten,  
dzięki  Na jwyższemu,  nie miał  niebezpiecznych 
następstw.  C e sa r z  doszedł  pieszo do miasta 
i  natychmiast  po opat rzeniu z ł amanej  części,  
wypraw.!  do X. Pan i  j ed ne g o ,  e po k ró tk im 
odpoczynku i d r u g ie g o ,  z przybyłych tu dziś 
gońców,  zdając j e j  Cesar skiej  Mości w dwóch  
nader  szczegółowych  l is tach,  sp raw ę  ze z d a 
rzone j  przygody.

Naj j a śn ie j s i .  Cesarzowa Je jmość rozkazała  
podać o tern do po i . szechne j  wiadomości ,  w ra z  
z nas tępnym leka rskim bi ullelynein Leib-ine-  
óyka  A rendta  i  Powiatowego l eka r za  Z w er-  
uera.

*Pr/.y p te rwszóm opat rzeniu N.  Cesarza 
J ińci  dało się widzieć ,  że kość obojczykowu 
z ł a m a n ą  zos tał a  ukośnie,  podle piersiow ej  k o 
śc i ,  bez wsze lkiego dal szego uszkodzen ia  
Zti i inanie to j e s t  proste  i bez żadnej  kompli -  
kacyi i j e s t  zupe łna nadzie ja  p rędkiego i do
skona łego wyzdrowienia  N. Pana J . C . M . ,  po 
p r z e w i ą z a n iu ,  przez k i l k a  godzin spokojnie 
zasypiał  prócz l ekk iego  miejscowego bólu 
wr zludianej  cz ęś c i , czuje się dobrze.

(Podp i sano : )  Le j b -m ed y k  A rend t. P o 
wiatowy L e k a r z  Zw erner.

2£  śi“ rpnia o 8 godz i r ra  popołudniu.
N.  Cesa rzowa  Jmć  rozkaza ła  ogłosić o d e . '  

brany dzi ś,  1 wrześn ia ,  drugi  biulletyn o s t a 
n ie  zd rowia N. Cesa rzu  Jinci.

» Czwartek  27 s i e rp n ia ,  o godzinie  8 po 
po ł ud n iu .* N. Cesarz Jm ć  p rzepędzi ł  p r z e 
sz łą  n o c , ' r ó w n i e  j a k  i cały dzień,  bardzo d o 
brze .  Sy mptomatów go rą c zk i  wcala nie,  ma ,



puch l ina  i boi  w miejscu zł amania su umia r 
k ow an e  , i w ogólności  stan zdrowia J .  C.  \ I .  
zupe łnie j e s t  zaspakaja jący.

(podpisano:)  Lejb - iuedyk  A re n d t.— P o 
wiatowy L ek a rz  Zw erner.

—  Z  Londynu  9 W rześnia. —
W c z o r a j  j a k o  w- rocznicę koronacyi  króla 

J. s trzelano z dział i dzwoniono we wszys t 
k ich  kościołach.  Monarcha  dał  wielki obiad.

Dowiadu jemy się z San Sebas t ian ,  źe tam 
k i lka  pierwszych domów handlowych oświad- 
czylo,  iż są gotowe zaliczyć żołd Zaległy legii 
a n g i e l s k ie j ,  ażeby operacye wojenne p r z e 
szkód  nie doznawały.

Gazety L i sbońsk ie  zbi jaj ą pogLoski e  d ąż 
ności do ogłoszenia konstytucyi  z 1820 roku ,  
twie rdząc  że w całym kra ju  panuje spokoj-  
ność.

P an  I s tur iz  opat rzony  w passport  posel 
stwa f rancusk iego przy b\ 1 do Lisbony pod przy.  
b ranent  imieniem i zamyśla udać się do Anglii .

W e d łu g  najnowszych wiadomości z A m e 
ryki  północnej  miało przyjść do k r wa w ej  bi
twy miedzy wojskiem mexykiuiskiem a T e -  
xyańsk iem;  nie wiadomo je dn ak  kto został  
zwycięzcą .

— Z  Paryża  2 W rześnia. —
Słychać że panowie Gasparin i Rosnnieł 

p roponowali  k ró low i ,  ażeby rozpuścić w Pali 
i  Tarbea zgromadzone  korpusy posi łkowe dla 
legii  cu d z oz ie ms k ie j ; u tę za^ odwołać ,  aże 
by nie miała  żadnego udziału w popierania 
sprawy  krystynisłów.

Parowy sta tek S ty x ,  który odwozi ł  m a r 
szałka  Cluuzel  do Alg ie ru ,  już  wróci ł  d. 3 
b. in. s t amtąd do Tu lo n u  i przywiózł  wiado
mości  że naczelnik wojska a lgier skiego był wita
ny z na jwiększą  radośc ią  tak przez f rancuzów ja  
k o i  k ra jowców,  uroczystości  t rwały do 2go dnia.

Sk ładk i  zebrane na pomoik Armanda Car-  
r e ł  wynoszą  dotąd 11,178 f ranków.

Wyr achowano  że -54,500 ang l ików zna j 
duje się obecnie we F ra oc y i ,  którzy 100 mi
l ionów f ranków rocznie wydają.

Po twie rdza  się wiadomość o panu Gisąue^ 
że j a k o  prefekt  policyi złożył  u rząd z wiado

mych ju ż  powodów.  Nas tępcą j e g o  ma być 
pan Plougoulm.

Journal des Debals wychwala te raźnie jsze 
ininisterium; przeciwnie zaś Journa l dii Com- 
merce przepowiada mu  upadek, ,  skcu o tylko 
izba deputowanych zgromadzi  się na nas tępne 
posiedzenia.

Pan Per sat  mszcząc się śmierci  swego p rzy
jaciela pana Armand  Carre l  wyzwał  na poje
dynek pana Girardin,  który j a k  wiadomo,  za 
dał  śmier telny s t r za ł  nieboszczykowi,  w y z w a 
wszy go za a r tyku ł  umieszczony w dzienniku 
N u lic  na t.

Pani M u r a t ,  była k ró lowa  Neapol i t ańska 
ot rzymała pozwolenie przybyć do Francyi  na 
trzy miesiące dla uła twienia swoich  i n te r e 
sów famili jnych.

—  D nia  10 W rześnia. —
Pan  T h i e r s  wyjechał  onegdy z P a r y ż a  do 

S z w a j c a r y i , W i o ch  i Niemiec.
W  tutejszych towarzystwach mówią  że  p. 

I s tur i z  p rzyrzókł  pnnu T h i e r s  r an g ę  g rand a  
hiszpańsk iego z tytuleiu xięcia P rzym ierza , 
o rder  złotego runa i wielkie  dobra  w W a 
l e n c j i ,  j eżel i  za j ego  staraniem przyjdzie do 
sk u tk u  zbrojna interweneya w s p r aw ę  hi sz
pańską.

Odbyły się już  niejakie Rarady wzg lędem 
ko rp usó w  posi łkowych przeznaczonych dla le
gii cudzoziemskich. ;  ale nic dotąd nie posta
nowiono.

— Z  M adrytu  31 Sierpnia . —
W  tej chwili ustanowiono kommissyę do 

rozpoznan ia  Konstytucyi  z 1812 r. dla zbl iżenia 
jej-do ustaw -francuskiej,  angielskiej  i Por tuga l i  
sk ie j ,  ażeby kor tezy były w stanie s tanów 
czo orzec o ile zmiany te m o g ą  bydź zas to 
sowane do położenia Hiszpani i  z re fo rmowanej .  
Mini steryum dokłada wsze lkiego starania ,  a-  
by wystarczyć po trzebom kra jowym i u s k u 
tecznić wypłetę czynszu od d ługu k ra jowego 
na termin p rzypadającą .  W  tym celu o g ło 
szoną  pożyczkę 20<) mil ionów r e a l ó w ,  k tóra 
będzie roz łożoną  na prowineye i miasta sto
sownie  do ludności  i zamożności  mieszkań
ców.  K ró l ow a  re j en tka  oświadczyła zc wszy-



960  —

6 tk ie  sw o je  k o sz to w n o ś c i  p r z e z n a c z a  na  p o 
trzeb}' k r a j u .  G. P. S.

— Stambuł 19 Sierpnia. —
Dob re  porozumienie  między W .  Po r ią  a 

poslein f rancuzkim widocznie znika:  Suł tan 
j e s t  bardzo zagniewany  na r ząd francuz,ki,  
że ten z j e go  wezalein,  bejem tunetańskim za 
w a r ł  potajemny t r aktat  w którym się zobo
wiąza ł  wspierać go przeciw każdej  ze w n ę
t r znej  napaści ,  przezco w spomniony bej  p rze 
szedł  pod bezpoś redn ią  opiekę Francyi .

— Grecyia. —
W  wiadomościach  % A te n ,  z dnia I g o  s i e r 

pn ia ,  umieszczonych W »Gazec ie  politycznej 
M ni c ho w a* ,  donoszą:  P rzes iedlenia  do Gre -  
cyi z krajów sąs ied zk ic h ,  w pożądanym po- 
Stępują s tosónku.  P rzesz ło  1800 rodzin pa 
s te rzy koczowniczych przybyło z E p i r u ,  M a 
cedonii i T es s a l i i ,  i przyprowadzi l i  z sobą  
oko ło  500,000 kóz i owiec i 20,000 koni .  Z 
l yiui ,  co niezwłocznie po nich p r zy b ęd ą ,  
l iczba tych osadników do 10,000 wyniesie i  
lubo  dotąd p rowa dzą  życie koczownicze;  za
wiadomil i  wsze lako rząd g r e c k i , iż sobie 
Życzą być wcielonymi do różnych gmin k r ó 
lestwa.  Do tego doliczyć j e szc ze  naieży oko
ło  3000 rodzin z A sp ro po ta m u, między kto- 
reini  zna jdu je  się wiele p rzemysłowyrh  ludzi,  
k u p c ó w  i włośc ian ,  a k tóre  p roszą  t akże ,  
by j e  pe różnych gminach rozesłano.  W ie- 

łu  z nich zaczęło już  s t ap iać  domy,  uprawiać  
pola i tym podobnemi t rudnić  się r zecza 
mi.  Osiedlenie Ipsuriotów w Eret ryi  zdaje się 
t a k że  być j u ż  za pe w nio ne m;  odkąd rząd na 
żąd ane  od nich zezwoli j  swobody.* c . ł .

R O Z M A I T O Ś C I .
Korzyśc i  z zaprowadzenia żeglugi  pa ro 

w e j ,  ok az u ją  się już  dla W ę g i e r  w dobroci  
•wojej  nie do obliczenia.  Miasto Peszt  je st  
t e raz  p rzepełnione cudzoziemcami wszystkich 
narodów i dąży do  tego p rzeznaczen ia ,  że 
■ tanie się por towem miastem europeisk iem.

VY Te i  żyszczach (Tr ie s t ) ,  zawiązało się 
towarzystwo pa rowej  żeglugi mo rs k i e j ,  z ka 
pi ta łem zakładowym 1 mili.  zlr.  monety konw

(4 mi l i . z i p ) ,  i rozpoczęło j u ż  budowę 4 wiel 
kich sta tków parowy ch , a będzie ich G. P rz e 
znaczeniem tych okrę tów są;  Korfu,  Ateny,  
S i r a ,  S ta m b u ł ,  Smi rna,  Alexandrya  i t. d.

. Cz te ry  razy na miesiąc będzie się odbywatj 
żegluga.

U pana Mozelay w Londyn ie  o b s t i l o w a n S  
machinę p a ro w ą  siły 400 kon i ,  do j ednego  
z s t a tków par owych ,  ,który pomiędzy N e w -  
Jo r k  i Liwerpoolem,  podróż odby w ać będzie,  
Jest to największa m a c h i n a j e k ą  dotąd wysta
w iono.

Jeden  z dzienników donosi ,  że rośl ina wy
dająca i ierbatę ,  rośnie dziko na p rzest rzeni  
stu mil angielskich w A s s a m , prow iucyi in 
dyjskiej  pod panowaniem angiel skiem.  Ł a t w o  
pojąć jak ważne byłoby to odkrycie dla h an 
dlu angielskiego.  G. C. W.

Bardzo interesujące  dzieło po lskiego  j e 
nerała hrabi  Romana S o l l y k a ,  pod tytułem: 
*i\apofeon en lS I2 ,* uy sz lo  niedawno z d r u 
hu.  Czytelnik znajdzie tam bardzo pilne i  
wierne sk reś l en ie  wypadków owej  s ł aw ne j  
wyp rawy ,  od przejścia przez Niemen  aż dt» 
odjazdu Napoleona do Paryź-a. W i e l e  znt»» 
nych zdarzeń wykrytych j e s t  z innego s tano
wiska.  A u to r ,  który często tnie wat sposo
bność zbliżania się do N ap o le o n a ,  p rzy tacza  
mn óz tu o  nieznanych anegdot  i r y s ó w ,  k tó re  
ku  dopełnieniu dawniej szych obrazów po s łu 
żyć itiogą.

P R Z Y J Ę Ć  U  A I - I  n o  K R A K O W A .

Od dniu 19 do dnia 20 ł  Trześnia.
Rapla F r a n c i s z e k ,  Koter ie  L u d w i k ,  Ro-- 

gawski  N ep om uc en ,  Mul le r  I l o b e r t ,  du La- 
urąns  J ó z e f a ,  z Polski;  Peszkówsk i  F ran c i 
s z e k ,  F i ó h l i c b ,  K uh ner t  A u g u s t ,  Nowicki  
K a r o l , Nowick i  Jó z e f ,  z Gulicyi; I ła lber ste iu 
B e re k  z Pruss .

W xjjechali z  Krakowa.
Zie l ińska Ka ta rzyna ,  do Polski ;  Herman 

Ferdynand,  d o  Pruss .


